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l e n a r c h y a  Austryacka.
R zecz urzędowa.

Gmina Jó ze fó w  z  W ulka  .suszeń.sit a w obwodzie z łoezowsk im 
obowiąza ły  się po wieczne czasy dla za łożenia  szko ły  t rywialnej  
w  Józefowie ,  i s tniejący już  budynek szko lny  razem z pom ie sz ka­
niem nauczyciela  pod nr.  41 w Józefowie i wszys tk ie  należące do 
t ego p r zybudowania  u t rzym ywa ć  zaw sze  w dobrym stanic,  sp rawiać  
po t r ze bn e  porządk i  szkolne,  dostawiać własnym kosz tem na opał  
sz ko ły  1 1 '/a sagów  dr zewa ,  z czego na W u l k e  suszeńską  przypada 
V2 saga,  i u t r zym yw ać  s t róża  do posługi  szkolnej .

Na wyposażenie  nauczyciela zapewni ły  obie gminy roczną  kwotę  
f>7 zł .  65 c. w. a. w  go tówce ,  a p r óc z  tego roczn ie  10 meców 
pszenicy i 45 meców żyta.

Nad to  odstąpi ła gmina Józe f ów  do uży tku nauczyc ie lowi  ogród 
z wys iewem 12  meców,  z k tó rego  czysty dochód roczny  wynosi  
£6 zł .  w. n. i obowiązała  się za razem gr un t  ten bezp ła tnie  u p r a ­
wiać i co i oku dwiema furami ods tawiać zboże  nauczy ciela do 
młyna.

Nakoniec zapewniona zos ta ł a  nauczycie lowi  r oc zn a  opłata lOc .  
w.  a. od każdego  ucznia z tych wsi ,  w przecięciu rocznic 9 zł .  w.
a., t ak że roczny  dochód nauczyciela w Józe fowie  wynosić będzie 
w ogóle 212  zł.  65 c. w. a.

Okazaną temi ofiarami t ro sk l iwo ść  o poparc ie  oświaty między 
ludem wiejskim podaje e. k. gal .  Namies tnictwo  z należytem uz n a­
niem do wiadomości  powszechne j .

Sprawy krajowe.
(Oliolmk I.r. IDcliberga. _ Doniesienia z Węgier.)

W i e d e ń  , 26.  grudn ia .  J enera lny  gu b ern a t o r  sa rdyński  
w Marchyi  Va!erio , wyda ł  w Ankonie pod d.. 8 . l i s topada dekre t ,  
w k tó rym po twie rdza  t ryes tynsk iemu L loydowi  p rzywi le j e  w p o r ­
tach  prowincyi  pod jego za rząd em  z tym dodatkiem,  że T r y e s t  
uważa się za miasto należące do Wł o ch  a nie do Niemczy,  „do 
k tó re j  p rzemocą  t r a k t a tó w  je s t  p rzydz ie lone .“ Ten  d ek r e t  był  po­
wodem,  że gabinet  wiedeński  wyd a ł  okólnik,  pod d. 8 . g rudn ia  do 
c. k. pos łów zawierzy telnionych  na dwora ch  niemieckich ; i w nim 
zawiadamia rzą dy  federacyjne o wspomnionym dekrec ie  i w końcu 
dodaje : W p r a w d z i e  ju ż  dawno wiadomo,  że włoska  rewolucya  rości  
sobie p r a n o  do w y b rz e ż y  try’estynskich i południowego  Tyrolu,  i 
dla t ego s łowa pana Valerio nie zawiera ją  nic t ak iego ,  co by z a ­
s t anawiać  mogło.  Ale gdy w dekrec ie  sa rdyńsk iego komisarza  w y ­
s tępuje  u rnszezen ie  p rzysz łego  k ró les twa  włoskiego  do k rajów 
związku  niemieckiego1,' ile nam wiadomo po raz  p ie rwszy  w szacie 
u rzędowej  i w imieniu dziś  r zeczywiśc ie  władającego wielką siłą 
zbrojną monarchy ,  tedy położenia naszpg-0 j ako niemieckie m oc ar ­
s two,  sądzimy,  nic godzi  nam się zaniechać byśmy nie zwróci l i  
uwagi  wszys tk ich  naszych sp rzy mi e rz eń có w  niemieckich na ten do­
kument  z Ankony,  k tó r y  dla Niemczy  zdaje  sie być p rzes t rogą .  
B a c z  pan niniejsze pismo z dodatkami  udzielić r ządowi ,  p rzy  k t ó ­
rym masz pan za sz czy t  być zawierzy te ln ionym.  P rzy jm  pan i t. d. 
H cc h b er g . “ (A l/g . Yltg.J

P ie rw sz e  posiedzenie komitatu Hevesko-Szo lnockicgo zaga i ł  
J e g o  Exceleneya Arcyb iskup  Erlauski  Bar t ako wic h  mową,  w  k tó rej  
w y ra z i ł  swą radość ,  że na mocy pow ro t u  do życia konstytucy jnego  
za jmuje  p ie rwszy  k r zesz ło  nadżupana p rawnie  po łączonego  H e ­
ce.s ko 8 zo 1 noc kie go komitatu,  że  p ie rwszy  r a z  p rezydu je  jako nad- 
żupan.  Gdy W ę g r y  na mocy dyplomu cesarskiego t  d. 2 0 .  paź­

dz iern ika  odzyska ły  w g łównych punktach  dawną  swą  konstytucye,  
mianowicie sw e  instytucyc komitalowe ,  odzyskają w p rzysz łośc i  i r e ­
sztę  dawnych swych  instytucyi ,  za pomocą sejmu k ra jowego ,  k tó r y  
będz ie  poś rednikiem porozumienia między monarcha i ludem

. —  P»‘»yjęty j ednogłośnie na posiedzeniu konferenevi  banalnej  
z dnia 1 (). b. m. adres  dziękczynny do Jego c. k. Mości wyraża ,  
żc Je g o  c. k. apost .  Mość rac zy ł  na p rzedstawien ie konfereneyi  
banalnej  z dnia 26.  l i s topada ,  uznać ł a skawie listem odręcznym 
z dnia 5. g rudn ia  z właściwa dyuastyi  swej  i wielkim tym m o na r ­
chom wspaniałomyślnośc ią ,  wielką i najważnie jszą cześć p ra w  w i e r ­
nego D a lm ae ko- kr oac ko  s lawońsk iego  k ró les twa .

(Z ary sy  o r g a n iz a c j i  s łu ż b y  b u d o w n ic ze j  p a ń s tw a . )  (D okończen ie*)

§. 51.  T e  władze  ro zs t r zyga ją  t a kże  w pierwszej  instaneyi  
wszys tkie  s p r a w y ,  n iezas t r zeżone  wyraźn ie  r ządowi  k r a jo w e m u ,  
w zawodz ie  budownictwa należącego do ich za kr esu  adminis t raeyi .

§. 52.  Urzęda pol i tyczne najniższej  instaneyi,  n i ezaopat rzone 
w u rzędn ików budowniczych,  mają za jmować  się przydzielnnemi so ­
bie pod ług inst rukoyi  dla s łużby  pol i tycznej  sp rawami,  k tó r e  odno­
szą się do s łużby technicznej .

§. 53.  Obowiązane są :
a )  Czuwać  nad budynkami w cgóle a osobliwie nad nicr/ .ado- 

wemi honmr ikacya im w-swoim powiecie u rzędowym i s ta rać  się, 
ażeby u t r zym ywa ne  były w dobrym stanic;

b)  z a r zą dz ać  bezpośrednio lub z polecenia władzy nbwodowJy,  
albo tez pod ług  ot rzymanych  ro zp o r z ą d z e ń  doglądać i wspie­
rać  wsze lkie  zda rza jące  się w powiecie n ieeraryalne budowle,  
należące do zakresu  działa lności  r zą du  krajoweg-o;

(J  pomagać władzy  powiatu budowniczego  i jej organom w d r o ­
dze adminis t racyjnej  w czuwaniu nad budynkami erarya lnemi 
w powiecie u rzędowym,  a w szczegó ln ie  naglących wypadkach  
p rze ds ięb rać  wyjątkowo czynności  n iewymaga jące  pomocy t e c h ­
nika zn porozumieniem się z urzędem,  do k tó rego  to n a l e ż y ; 

d )  co do budowli  konkurencyjnych ,  podlegających wpływowi  rzą du  
k ra jowego  lub władzy  obwodowej  układać się względem do­
s t a rczen ia mnte rya łów do budowli ,  obchodzących tylko gminy  
lub pojedyńeze party o własne  powiatu,  i czuwać nad dopełnie­
niem przy ję tych  w tej mierze  zobowiązań ;  nakoniec 

e j  z polecenia władzy obwodowej  lub na p rośbę p rzyna leżnego 
u rzędu powia towego  p rzed s ięb ra ć  po t rzebne  do sp r awowania  
e ra rya lnej  s łużby budowniczej  środki  p r zymusowe  i inne czyn­
ności egzekucyjne ,  ale tylko p rzec iw st ronom,  k tóre  znajdują 
się w powiecie u rzędowym.

§. 43.  Rzeczone  u rzęda  mają p rowadz ić  układy względem wy ­
właszczen ia  (§.  4 9 ) g ru n tó w  pod budowle  nieeraryalne.

§, 55.  Do nieb lmleży polieya budownicza łącznie z polieya 
gośc ińców tak  erarya lnycb j ak i innych.

§. 5 (i. One rozs t r z yga ją  w pie rwszej  instaneyi sp raw y  nale­
żące do powyższego  zakresu  czynności .

§. 57.  One wykonują w swoim powiecie u rzędowym wyrok i  
swoje lub innych instaneyi pol i tycznych,  wydane w sp rawie b u d o ­
wnictwa lub w innych wypadkach,  odnoszących się do s łużby t e c h ­
nicznej .

§. 58.  Istniejące po dziś dzień ins t rukcyc co do s łużby  biulo- 
wniczej ,  jeźli  niezmienia ich niniejszy reg-ulamin, pozos taj ą  i nadal 
w mocy obowiązującej .  tiOsuchowski r.  w.

Am eryka.
(Meetlngi s t ro n n icz e . )

f¥o%vy J o i J i  4 1. grudnia.  W  Wirgini i  codziennie zb ierają  
się inectyngi  j p rzec iw rozdzieleniu unii. G u be r na t o r  Marylandu 
Hicks ,  opar!  się s t anowczo,  zwołać ciało p ra w o d a w c z e  tego  k ra ju  
na nad zwycza jną  sesyę.  Oświadcza,  żc r ęcz yć  można z a p raw a  
południowych krajów w unii, ale że nie może dozwolić,  by M a ry ­
land takie zajmował  s tanowisko,  na k tórem by się zdawało ,  że po­
piera zdradę kraju.  —  Doniesienia z K an za s  wykazują,  ż e  w ieść o
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grożące j  wojnie domowej  i wysianiu  wojska i milicyi,  by odeprzeć  
napad z wolnych pańs tw Kanzas na Missuri ,  og ran iczają  się na tem,  
że  t łum  60 do 70  ludzi w p ad ł  do Missuri ,  i p rawem doraźnem p o ­
wiesil i  niejakiego p. Hinds i d rugiego,  k tórego  mieli w podej rzeniu,  
zast rzel i l i .  Podobne zajścia często się zda rzaj  a w zachodn ich  pań­
s twach  g ran icznych ,  i za ledwie wspominałbym o nich i t e raz ,  gdyby 
nie w iąz a ł y  się z niemi pol i tyczne kwestye s t ronnic tw .

Hiszpania.
(PiO?pra\vy w Kortezach.)

W S e d r y t ,  16.  g rudnia .  Na wczorn jszem posiedzeniu izby de ­
putowanych  zapowiedz ia ł  pan Sagus ta  int erpelacyę,  wzg lędem poli­
tyki  r z ą d u  w nliec wypad kó w w Neapolu.  Zaś  pan Riyero in te r ­
pe lo w a ł  wzg lędem dyplomatycznych układów rzą du  z Pa rmą.  Na 
to oświadczy ł  p rezyden t  r ady  mini st rów,  iż będąc  pod porę zaję tym 
w senacie,  gdz ie  ro zpoczę te  są dyskusye nad us tawa  względom 
promocy i  w wojsku,  później  dopiero oznaczyć będzie móg ł  dzień,  
k iedy p rzy jmuje  in terpelacyę .  Pan Caivo Asencio polem za b ra w sz y  
głos ,  z tem się oświadczył ,  że  to czyni ,  ażeby  zapowiedz ieć  in te r ­
pelacyę wzg lędem pol i tycznej  nieuioralności  w obecnem pos tęp ow a­
niu. P re z y d e n t  r ady  mini s t rów odpowiedz ia ł  na t o :

Rz ąd  nie będzie odpowiadać na podobne inte rpelacyę ,  gdyż 
n ikt  nie ma p r aw a  wytaczać  coś podobnego.  Jeżel i  deputowany 
mniema,  że  musi ganić pewne postępowanie  r zą du ,  jeżel i  depu t o ­
wany  mając'  p r aw o  za sobą,  inte rpeluje  r ząd  względem ja k o w e g oś  
czynu dokonanego,  r zą d  s taje za w sz e  z odpowiedz ią  na z a s k a r ż e ­
nie, ale nie p rzyzna je  żadnemu deputowanemu p r aw a  in te rpelaey i 
t akie j ,  k tó ra  się rozpoc zyn a  obrazą ,  i poniżyłoby się mini steryum,  
odpow iada jąc :  Nie będę odpowiadał .

Na to oświadczen ie  mini st r a doda ł  p. C a h o  Asencio,  że wolno 
r zą do wi  odpowiadać albo nie na interpelacyę,  ;-le wtedy  interpclacya 
nie będzie wyjaśniona,  j eś l i  j ą  na wstępie odrzuca.  Depu towany 
b a r dz o  by się skompr omi to wał ,  gdyby  nie umiał  poprzeć  tego co 
zapowiedz ia ł .

Nie wchod ząc  dalej izba  p r z e s z ła  do p or zą dk u  dziennego.

.

( N o w i n y  d w o r u .  — W i a d o m o ś c i  b i e ż ą c e , !

L o i u l y t ) ,  23.  g rudn ia .  Królowa ,  książę ma łżonek ,  ks i ęż ­
n iczka Alice i inni  cz łonk ow ie  k rólewskie j  rodziny wyjeżdża l i  p r z e d ­
w cz ora j  do obozu  pod Al de r sho t f ,  gdz ie  miała być r e w i a ;  ale dla 
zamieci  śnieżnej  musiała być odłożona.  O 2 . godzinie po południu 
w ró c i ł  d w ó r  do Win dsoru .  — Ze wszys tkich  okolic Anglii,  od 
Ed inb ur gu  do Hampsh i rc  donoszą ,o silnych zamieciach śnieżnych.  
Na wielu kolejach żelaznych za t r zy ma ły  sic pociągi  dla zasp śniegu.

— N ad e sz ła  tu wiadomość ,  że tenii dniami u m a r ł  w S z k o c j i  
margr ab i a  Pnlhousie ,  by ły  j e ne r a ln y  g ub er n a to r  Indyi wschodnich,  
dożywszy lat  4S. Z m a r ł y  był  znakomi tym mężem.

—  S ny cer z  Noble o t r zy m ał  polecenie od rządu  wykonać  model 
s ta tuy Jana Frankl ina .  S ta tua  będzie odlana ze spiżu i s tanic na 
T ra f a l g a r - s t r ee te .  Pa r l am en t  w yzn ac zy ł  na lo j a k  wiadomo 2000 
funtów sz te r l ingów.

—  Dzienniki  i r l andzkie  zapewnia ją ,  że  j e ne r a ł  Lam or ic ić re  
z j edzie umyślnie  do I r landy i  na ucz tę ,  k tó ra  ma być wy prawioną  
na cześć b r yga dy  i r l andzkiej  w Wexl ’ordzie .  „Nie można wątpić 
pisze K ilken y  Jo u rn a l , że przy jęc ie  znakomi tego  j e ne ra ła  nacze l ­
nika armii  katol ickiej ,  będz ie  na naszej  wyspie t ak świe tne,  j ak iego  
j e sz c z e  od czasó w 0 ’Conel la nie widz iała  I r l andya.  Niech p r zyb yw a  
w imic Boże i pozna nas  w naszej  ojczyźnie.

Francja.
( W i a d o m o ś c i  b i e ż ą c e .  — A r m i a  s y r y j s k a .  — O b r o n a  G a e t y .  -  T r a k t a t  cb i i5 sk i.  —  

S t o s u n k i  w  K s i ę s t w a c h  N ł t d d u n a j s k l c b .  — L i s t  j e n s r a l a  M o n t a u b a n  z  P e k i n u  )

P a r y ż , 23.  g rudn ia .  P r z e d w c z o r a j  zgromadzi l i  się w Tu i -  
leryacl i  na na ra dę  pod p rzewo dni c twe m Ce sa r za  mini st rowie,  p r e ­
zyde n t  senatu i p re z y d en t  ciała p r aw o d aw c ze go .  -—-Unia 19. g rudn ia  
r ano wy ląd ow ał  lord Granvi l l e w Calais w d rod ze  do Paryża .

—  Syn  j e n e r a ła  F e r g o l a ,  komendan ta  cytadel i  messyńskiej ,  
s taną ł  w Pa ry żu ,  gdzie  w pewnej  misyi zabawi  kilka dni. Po tem 
znowu wróc i  do ojca do Mesyny.

— Kró l  F ra n c i s z e k  II. miał  p r zy s ł a ć  do Cesarza  Napoleona 
pismo z wyjaśnien iem,  co go skłoni ło  odrzuc ić  p rzopozycyc P i e ­
montu.  Jednak  nie pewna ,  czy to zniewoli  Napoleona pozostawić 
flotę f r ancuską  pod Gae tą.  Ro zk az  odwołu jący  flotę nie j e s t  jeszcze  
wydany .

—  Z r a p o r t ó w  j e n e r a ła  iPHautpoul  widać,  że korpus  expedy-
cyjny w Be jrucie l iczy wicie chorych .  Grasują  ' v Wojsku febry i
dysen te rye .  Bl isko 11 0 0  hula j e s t  chwilowo niezdatnych Jo s łużby .  
W krotce  bedą posłane posi łki  na Tulon,  aby uzupełn ić  p rze rzecz one  
tym sposobem kad ry  korpusu .

J Monitor  ogłosi ł  p ro wi zo ry cz ny  regulamin dla p rzystani  i
za tok i  tutejszej ,  za tw ie rdz on y  p ro toko łem europejskiej  między na ro ­
dowej  komisyi dunajskiej  z dnia 9 . Iipca 1860.

—  P a ys  wra ca  znowu do doniesienia,  że  król  F ra nc i sz ek  
w Gaecie  chce się b ron ić  do upadłego.  N a z y w a  to pos tanowienie  
całkiem natura lnem , k tó rem u godnośc i  odmówić  nie można , i
o świadcza,  żc  wykonanie  w a r u n k ó w  pokoju w Nil lafranca uważa 

j e s z c z e  t e ra z  za naj lepsze rozwiązanie  z a ta rg ó w  włosk ich;  r ó w n o ­
cześnie  zw r ac a  uwag ę  na śmieszna sp r ze cz noś ć  pewnych dzienników,  
k t ó r e  z po czą tk u  miotały obelgi  na F ra nc i s z ka  II., gdy nic b roni ł

|

o rężem swojej  sp r aw y ,  a t e ra z  z powodu j ego oporu nie posiadają 
się w zaciekłości .

— Wiad ome  są już najznaczniej sze  w aru nk i  t r ak ta tu  pokoju 
z Chinami.  Chinowie zapłacą  ba rdz o  znaczną sumę kon trybucy i 
wojennej  w sz tabach z łotych  i p rzyzna ją  wolne wykonanie  religii  
cl i rześciańskicj  i wolność handlu w calem państwie.  Pos łowie  e u r o ­
pejscy będą  regula rnie  p rze by wa ć  w Pekinie.  Chinowie podobnież 
z swojej  s t rony będą mieć r ep r ez en ta n t ó w  w Europie.  Dnia 6go 
l is topada miały eu rope jskie wojska ustąpić z Pekinu ; na szczycie 
„k a t ed ry  f r ancusk iej "  był  k rzy ż  za tknię ty.

—  Dziennikowi  Pay.s• donoszą z Kons tantynopola ,  że Angl ia  
nie ba rdz o  życz l iwym okiem pogląda na r ewolucy jne ruchy  w K s ię ­
s twach  Nadduna jskicb ,  i sp rzec iwi  się wsze lkie j  modyf ikacj i  t r a k ­
tatu z r.  185S,  k tó r y  książę Conza chce ominąć,  ażeby  z jednoczyć 
rozdzielone admini st racye Multan i Woło szc zyz ny .  Na mocy tego 
sądzą t a k ż e ,  że r ząd  angielski  wspólnie z T u rc y ą  pow s t r zym a  
wszelki  rueli ocho tników węg ie r sk ich w Ks ięs twach  Nadduna j sk icb  
p rzy  rozwijaniu zb rojnych  sil r ewolucyjnych .  Rosya zab ie ra  się 
śc iągnąć korpus  armii  w Besarabi i  na g ran icy  Ks ięs tw  Naddnna jskich.

—  Patrie  og łasza  nas tępujące sp ros towan ie  : Angielskie dzien ­
niki podają -niedokładne szczegó ły  zdobyc ia  cesa rskiego  pa łacu  l e t ­
niego w Pekinie.  Nic jest p rawda,  że F rancu z i  z rabowal i  pałac,  
nim nadeszl i  Anglicy.  Ws zy s t ko  zachowano  az do p rzybycia  An­
g l ików,  a u t w o r y  sz tuki  i kosz towności  pałacu rozdz ie lono  za ró wn o  
pomiędzy obydwa narody,  w obecności  naczelnych j e ne r a ł ów  i w j ak  
u a j p r  z y k 1 a ii 11 i e j s z y s p o s ó b .

—  Monitor zawie ra  w części  półurzędowoj nas tępujące s z cz e ­
gó ły  o r abunku  cesar sk iego pałacu letniego w Pekinie :

Niek t ó re  dzienniki  angielskie bawią swycli  czyte ln ików fanla-  
s tycznemi  opisami bogac tw,  klóretni  objuczeni  wraca l i  żo łn ie rze  
f rancuscy,  z r a b o w a w s z y  letni pałac Cesarza  chińskiego w Pekinie.  
Zamias t  odpowiedz ieć,  dosyć będz ie  ogłosić dos łownie list jenerała 
Montaubnn do Jego Fxeclencyi  ministra wojny,  pisany dnia 8 . pa ­
źdz iernika .  Czyte lnicy zechcą  sobie przypomnieć,  ze sprzymie rzen i  
weszl i  dnia 22.  września  do Pekinu,  a pokój podpisany zos tał  dnia 
26go b. m. Oto j e s t  l ist wspomniony :

Główna k w at e r a  Pekin 8 . paździe rn ika 1861.  Panie Marszałku!  
Pos tanowi l i śmy byli j e n e r a ł  G ran t  i j a  wyruszyć  na Yueu-Ning-  
Yucn,  pałac  letni,  w k tó rym Cesa rz  p rawie  zawsze  przemieszkuje ,  
o 4 mile na północ od Pekinu.  Okolica t ak poros ła  lasami i po- 
p r ze rzy nan a  tylą d róg,  że j e n e r a ł  Gra n t  zbłądz i ł  z swą armią,  a j a  
sam stanąłem z moją nad wieczorem przed pałacem obsadzonym 
s t r aż ą  t a ta rską .  Pomimo że wojsko s t rudzone było długim i ucią­
ż l iwym marszem,  ro zka za ł em  o godzinie 7mej wieczorem zająć pa-  

; łac,  a iż musiałem go wziąć p rzemocą ,  dwóch 'oficerów i kilku 
moich żo l n ie rzów  o t rzymało  rany.  Tatar-/,y na s t r aż y  pałacu w y ­
parci  ze s t r a t ą  kilku ludzi,  miedzy k tórymi  j eden mały Mandaryn 

( zabi ty  w dziedzińcu pa łacowym.  Kazałem obsadzić cały pałac,  a 
nazaju t rz  udałem się do niego osobiście.  Panie Marsza lku!  N iep o­
dob ieństwo opisać wszys tkie  dziwy,  j akie znalazłem w tej s iedzi ­
bie Cesa rza ,  nic nie ma w Europie,  coby mogło dać wyobrażen ie  
podobnego zby tku ,  nie będę nawet  usi łowa ł  w niniejszym krótkim 
liście opi sywać p rzepych  tute jszy.  Najbl i ższą  pocz tą  będę miał  z a ­
sz cz y t  p rze s łać  Wasze j  Fxccleneyi  obszerny dokładniej szy  opis tych 
sz czegó łów.  Roz kaz a łe m obsadzić silu cmi s t r ażami  wszys tkie  b ramy 
pałacu,  aby nic nie było naruszonem przed nadejściem naszych 
sp rzym ie rze ńcó w,  k tó rych  kaza łem zawiadomić o tem,  co zaszło.  
Nadciągnęl i  w kilka godzin później ,  wówczas  ods tawi łem dwóch  

i of icerów angielskich i dwóch francuskich,  aby mieli baczność  na 
j to,  by nikt  sobie nic nie śmiał  p rz y w ła sz c zy ć  i obu armiom u aj -  
l w iększą  zaleci łem czujność.  Po p rzybyciu lorda Flgin i j e n e r a ł a  
J G rau ta  wyznaczyl iśmy po t r zech  z każdej  s t rony  komisa rzów,  aby 
‘ zajęl i  się rozdz ia łem najkosztowniej szych  p rzedmio tów.  Zaleci łem 
j komisa rzom,  aby p rzy  podzielę łupów zwraca l i  uwagę  na takie 
, przedmioty,  k tó r e  odznacza ły  się szczegó lną war tośc ią  pod w zg l ę -  
j dem sztuki  lub s t a rożytnośc i .  Tuszę ,  że  będę mógł  p rzesiać  W a ­

szej  Fxcelcncyi  óla Jego  Ges. Mości do wielkich muzeów r z ą d o ­
wych i ar tyle ry jskich osobl iwości  mało widziane we Francyi .  W tej 
chwil i  oczekuję  p rzybyc ia  barona  Grosa,  k tó ry ma tu się zj echać 
zemną i z lordem Elgin.  Je n e r a ł  angielski  z a w a r ł  imieniem obu na- 

1 czc lników armii  sprzymie rzone j  rodza j  konwencyi  z księciem Kong ,  
j r ej en tem państwa.  Dozwoli ł em na zawieszen ie  broni,  aby książę 
j K o n g  mógł  p rzybyę  do Pekin u dla zawarc ia  układów.  Książę j e s t  

obecnie o ośm mil od Pekinu,  a Cesa rz  w T ar l a ry i .  W y b a c z  pan, 
panie Marszalku,  ze list mój pisany t a k  pob ieżn ie ;  zostaj e  tu  j e ­
sz cze  p rze z  ju t ro ,  a nawet  zos tanę tak długo,  dopóki Pek ing  nie 
będz ie  za ję ty  dobrowolnie lub p rzemocą ,  o czem będę miał  zaszcz y t  
sz cz egó łow e  w swym czasie zdać sprawozdan ie .  Przyj in Pan itd.

Moni tor  armii,  o rgan pó łu r zędowy mini s te rs twa wojny,  donosi,  
że na mocy nowo za w ar te go  t r ak ta tu  wejdą napow ró t  w życie r o z ­
porządzeni ; :  Cesarza  Kaug  Hi,  wydane  na korzyś ć  rel igii  katol i ­
ckiej.  Kang  Hi ws tąp iwszy  na t ron w r. 1661 tak był  ujęty za s ł u ­
gami misyouarzów jezuickich  około r eorganizaj jyi  a r ty leryi  ch iń ­
skiej i zak ładu  Judwisarni  w Nankinie,  że  wydał  s ławny  edykt  
w r. 1692,  mocą k tó rego  udziel i ł  religii  katolickiej  zupełną  w o l ­
ność wyznania ,  a katol ikom wolny wstęp  do s łużby państwa.

Belgia.
( O b r a d y  w  u l ) a c h . )

E1s' « X 4 * 8 s i .  1 8 ,  grudnia .  Sena t  obrad ow ał  dzisiaj nad b u d ż e ­
t em sp ra w  wewnę t rzny ch .  Na posiedzeniu by ł  t a k że  książę  B ra -
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Laniu  p ie rw sz y  r az  po swojej  s łabości ,  i b iorąc  czynny udział  
w  ro zp r a w a c h ,  zaproponował ,  ażeby po g łównie j szych miejscach 
hand lo wyc h  na obu półkulach u rządzić s tałe muzea na wyroby  be l ­
g i j sk iego  p rzemys łu ,  co byłoby z wielką dogodnośc ią  w s tosunkach 
hand lowych  z zagranicznemi  k ra jami ;  w yra z i ł  zatem życzenie ,  
ażeby  na początek tego przedsiębiors twa udzielić depar t amentom 
s pr aw  wew nę t rzn ych  i zewnę t rznych  kredytu ,  k tórego s tosowne 
użycie wypłaci  się w każdym razie.

W r e s z c ie  upr asza ł  mówca ministra sp ra w  w ew n ę t rz n y ch  w y ­
znacz yć  za naj lepszą r o zp r aw ę  o handlu i p rzemyśle  podobna na- 
irrodę pięcioletnią,  jak za naj lepsze dzieła o sz tukach i umieję tno­
ściach.  S łowa  nas tępcy t ronu  przy ję te  były ba rdzo życzl iwie,  a mi­
ni st rowie sp ra w  wew nę t rzn ych  i zew nę t rzn yc h  p rzyrzek l i  zas t ano­
wić się. gor l iwie  nad tą sprawą.

Szwaj carya.
( S p r a w a  dvec<*/yi l o m b a r d /.!<i **j. — W i a d o m o ś c i  b i e ż ą c e . )

Zda je się, Ze hrabia Carou r  zanadto się pospieszył  z swoją 
nota względom biskupich dóbr  s to łowych w Tessyńsk icm.  Z a r a z  
bowiem,  jak tylko odeszła  ta nota do posła sa rdyńsk iego  w Bernie,  
o świadczył  sz wa jca r sk iemu pełnomocnikowi  w T ur yn ie  panu Tourtc ,
Z e  odstępuje od żądanego zniesienia se kwes t ru ,  i go lów je s t  mia­
nować za raz  komisarza  do ułożenia się wzg lędem likwidaeyi tych 
dóbr ,  j ednak pod warunk iem,  ażeby rząd te syński  z łoży ł  procenta 
z se kwe s l r o  wanycli  dóbr  i kapi tałów w banku hand lowym,  lub 
w kasie oszczędnośc i  k tóregoko lwiek innego kantonu sz wa jc a r ­
skiego.  W tym też duchu doręczona zos ta ł a  d ruga  nota r adzie  fe­
deracy jne j .  T ur w is k i  dziennik D in  Ho gani  ost ro to niepojęte po­
s t ępowanie  gabinetu Cavoura z Szwajca ryą .

—  Sku tkiem sporu dziennika rskiego podali  się wszyscy ofice­
rowie  4go  t e syńsk iego  okręgu wojskowego  ( L o e a r n o )  do dymisyi 
z oświadczeniem,  Z e  chcą j ako sz e re gow ee  wstąpić do armii.

Wiochy.
I D o n ie s i e n i a  i .  N e a p o l u .  — W y p l u ty  k u p o n ó w .  -  W i a d o m o ś c i  Ł i r ż ą c e . )

.Hiszpański  pu łkownik  Arfan de Riveira w służbie Króla nea -  
po l i lańskiego,  p r ze wod ząc y  robotom w lud w isami ,  używa  t e ra z  no­
wego systemu.  Wylan o  j u ż  801'untowc działo gwin towane .

J e n e r a ł  Diinńe j e s t  j e szc ze  w n iebezp ieczeństwie  życia.  S p r a ­
wcy zamachu nie wyśledzono j e sz c ze ;  mają w p ra w d z i e  na n iek tó ­
rych  podej rzen ie ,  ale 1o pewna,  Ze zabój s two  nie było popełnione 
ze wzg lędów pol i tycznych.  Armia Gar ibaldego  znika dzień za dniem. 
Zesz łego tygodn ia  nie było żadnych demonstracyi .

B ^ O J i s t w o  h o ś c i c i n c .  Dziennik u r zę do wy  ogłasza ,  że w y ­
plata kuponów za d rug ie  pó ł rocze  r. 1800 rozpocznie  się dnia 2 . 
s tycznia.  Dla wygody  wierzycie l i  zos ta j e  wyp la ta  o t w ar t ą  do doia 
30.  cz e rw ca  18(51. —  Obwieszcza t a kże ,  że zakaza ne  są g łośne  
d e m o n s t r a c je  w t eat r ach.  Licz p rzyzwolen ia  wład z  nie można ani 
dawać  ok lasków,  ani też  żądać powtórzenia.

Niemce.
(Wiadomości bieżące. — Proces w Donn.)

B e r l i n .  R a p o r t  w o j s k o w y ,  k t ór y  Książę Re jent  p r u s k i  p o ­
d ł u g  d a w n e g o  z w y c z a j u  d o r ę c z y ł  C e s a r z o w i  r o s y j s k i e m u  na z j e ź d z i ć  
w a r s z a w s k i m ,  p od a j e  s i l ę  armi i  pr us ki ej  na 7 3 0 . 0 0 0  l ud zi .

— Rząd  pruski  powziął  plan ufor tyf ikować miasto T r i e r  i z a ­
mienić w silną twie rdzę ,  ażeby  obrona p ro wi nc j i  za reńsk ie j  nie 
za leżała  j edynie  od twie rdzy związk ow ej  Luxemburga .  Nim jednak  
ten plan p rzyjdz ie  do sku tku ,  ma być zachowana twie rdza  S a a r -  
louis,  k tóra  jako punkt  koncen tracy jny  t amte j szego  pułku l andwery  
zaws ze  j e s t  dość ważna.

ERoi l l t .  Zajście miedzy angielskim kapi tanem Macdonaldem a 
inspektorem kolei w dworcu kolei żelaznej  w Ronn dnia 12. w r z e ­
śnia,  było,  j ak  wiadomo,  powodem,  że a resz towano  kapi tana i s t a ­
wiono na dniu 18.  września przed sąd pol i c j i  poprawcze j  za czynne 
zn ieważenie  pomiecionego urzędn ika.  Kapitan zos ta ł  skazany p rzy 
oko licznościach r ze cz  ł agodzących  na 20 t a l a rów ka ry  pieniężnej .  
W y r a że n i e  się p ro kura to ra  państwa Mflllcra. k tó ry w tej sp rawie  
zas tępował  min i s t e r s t wo ,  obruszy ło  kilku mieszkających w Ronn 
An<>i ików,  t ak,  Ze protes towal i  p rzec iw temu wyrażen iu  sic w g a ­
zecie miejscowej  i kolonskiej .  Rząd uznał ,  że 1r eśc  tej protes l aeyi  
dotyka p ro ku ra to ra  w j ego  u rzę do wym  char ak t e rz e ,  i r o z k a z a ł  po­
c iągnąć do odpowiedzia lności  tycli,  k tó r zy  podpisali  r zeczoną  p ro -  
t e s l acyc,  i s t awić ich |>° p rzeprowadzen iu  ś l edztwa przed sąd po ­
lieyi poprawczej  w Ronn. S pr a w a  ta rozpoczęła  się dnia 17.  b. m., 
a 2 4 co  wydany zosta ł  wyrok ,  k tó rym tylko F r r r y  skazany został  
na ka re  pieniężną 100 t a l arów,  lub 5 tygodni  więzienia,  a 3 in­
ny cli j ego spólników na 25 t a l a rów ka ry  pieniężnej ,  lub Ddniowy 
aresz t .

Esiestwa Naddunajskie.
(PrucfS m e t r o p o l i c i e  w y t o c z o n y .  — P e t y c y a  B u ł g a r ó w . )

B u k a r e s z t ,  10. grudnia .  Metropol i ta  w Ja ssach  usunięty 
zos ta ł ,  j a k  donosi  P .  O. Z . ,  dnia 30.  z.  m. od swego  u rzędu ,  i 
t ymc zasowo in t e rnow any  j e s t  w k laszto rze  Szlałynskirn.  P roces  
jego rozpoc zą ł  się p rze dw cz or a j ,  a t r yb un a ł  sądowy sk łada się z 1 2  
b iskupów,  6 ks ięży dyecezałnycl i  i z 2  świeckich sędziów.

—  Serial; i  D n e m  ii; p rzynosi  pod dniem 16.  g rudnia  odmo­
wną odpowiedź  Po r ty  na pe t y c je  Bu łg a rów ,  ażeby ich ogłoszono 
za  n iezawis łych  od g reck ie j  h i e ra rchy i .  Odpowiedź  Po r ty  w t reści

w y r a ż a :  T u r c j a  p ragn ie  p r zedewszys tk iem,  ażeby Buł ga row ie  po­
godzili  się z swoimi biskupami,  ucałowal i  r ękę  pa l rya rchy  g reck iego ,  
prosili  o p rzebaczenie  i poddali  się j ego  władzy.  W tym dachu 
miał  się t akże  Ali Basza wynurzyć  na p rzeds tawienia bu łga r sk iego  
biskupa Hilary ona,  iż to być  nie może,  by się Bu łgarowie odłączyl i  
od Greków,  i więc niech ulega g reck iemu p a t ry a r s zc  jako panu 
swojemu.  Z tern wszys tkiem p r z y r z e k ł  Ali Basza ko mis je ,  k tó raby 
u regu lowała  te sp rawę.  Również  s t a ra  się Por t a  u łagodzić Bu łga­
rów widokiem konces j i  ze s t rony  pa t rya rch a t u  g reck iego .  L ecz  
wszelkie k o nc e s j e ,  mówi koresponden t ,  nie zaspoko ją  Bułgarów' ,  

jeśl i  nie o t r zymają  zupełnej  niezawisłości  od pa t rya rch a t u  g r e ­
ckiego.  Bi skup I l i lnryon za s łab ł  właśnie w Konstan tynopo lu .  Dla­
tego musiało się t akże  roze j ść  zg roma dzen ie  mieszkających tu  Buł ­
garów' ,  k tó rych  na naradę  powoła ł  po odmownej  dek laracyi  tu r e ­
ckiego rządu.  W pr a w d z ie  zwołane  hyło później w j ego nieobecno­
ści drug ie  zg romadzen ie ,  ale roze sz ło  się bezskutecznie,  gdy Ię- 
kliwsi się na nowo za g reck im p a t ry a rc hą  oświadczyl i .

M ontenegro.
(Doniesienia * C/.arnogóry.)

Do Triest. Z ty .  p iszą z Kata ro ,  Ze wiadomości ,  jakoby książę 
Czar no g ó ry  miał  do gwar dy i  wojenną p rze mo w ę,  j e s t  n i ep rawdz iwą .  
Również f ałszywe jest  doniesienie,  że odstąpiono Fra ncu zo m miej ­
sca na ko lon izac ję  w Godynie;  a dalej że f rancuski  konzul  w Sk o-  
d rzc ,  pan Heccjuard nie odjechał  do P a ryża  z t r ak ta t em,  k tó ry  miał  
z a w rz e ć  z księciem Cz arnogórsk im,  ale bawi  ciągle w Sk odr ze .\\r • ‘ . . .  .
Wr e sz c ie  za pr zec za  ten dziennik wiadomościom o burz l iwych  po­
siedzeniach senatu i wyszczególnia ,  Ze od czasu wstąpienia na t ron 
młodego  księcia,  s ta ją  się s tosunki  C z n rno gó rc ów  z aus t ryackimi  
sąsiadami  coraz  ściślejsze.

J a k  już  doniesiono,  p rzysz ło  do s t arc ia  Między Czarnog óren nu  
a f u r ka m i  z okolic Po dg orycy ,  k tó rzy  zapędzal i  swoje  t r z o d y  na 
pas twiska cza rnogórsk ie .  T u r c y  byli do ucieczki  zmuszeni ,  a C za r -  
nogórcy liczyli  10 w zabi tych i ki lku rannych.  Książe  cz a r n o g ó r ­
ski wniósł  do gu be rn a t o r a  w S k o d rz e  ża łoby o wmieszanie się r e ­
gularnego wojska  tu r ec k ie go  w sporach  p rywatnych ,  a do mocars tw  
europejskich o na ruszenie  gran ic .

Turcya.
(Donisienia ?. Syryi.)

Z Syry i  donoszą,  Ze w g łębi  kra ju i na wy br z eż u  panuje zu ­
pełny spokój .  Funt! Rasza s iara się gor l iwie ,  p r zyw róc ić  pokój 
t a k że  na Libanie,  a ko mis ja  zajmuje się wytoczen iem procesu tym,  
co j a k  się zda je ,  bral i  udział  w znanych wypadkach k rw aw ych .  
Ja k  s łychać ,  skazano  ju z  15 osób, między niemi dwóch  Baszów.

I ns pe k c ję ,  k tórą  r ozp oc zą ł  wielki w ezyr  w p r o w i n c ja c h  T u r ­
cy i europejskie j ,  ma dalej p rowadz ić  u  Bosnii  i Hercogowin ie  oso­
bno w tym wzg lędzie  wyznaczona  kom is ja ,  k tó rej  p r z e w o d z i I sm a i l  
Rasza ,  j e n e r a ł  en ehef  t ureckiej  armii w Rnmeli i .  P ró c z  tego 
sk łada się ta komis ja  z dwóch tureckich  dygn i t a rzy,  z katol ickiego 
i z g recko- i i i eunickicgo p ra ła t a  i z d ragomana rady Tanzymatu .

Nietylko w Krnjowic p rzysz ło  do zaburzeń,  ale t akże  w c z ę ­
ści Besnrabi i ,  p rzy łączone j  do Księs tw Naddunajskicl i ,  mianowicie 
w Bolgradzie  i I zmai łowie .  Ludność wzbran ia ła  się s t aw ić  r e k r u ­
tów,  musiano w ez wa ć  zbrojne j  pomocy ;  kilka osób poległo w  B o l ­
g radz ie ,  d rog ich  raniono.  \V Izmaiłowie  z mniejszą s t r a t ą  p r z y ­
wrócono  pokój.

A z y a.
( N i e s z c z ę ś l i w a  w y p r a w a  P e r s ó w  n a  T u r k o m a u ó w . )

W  cło niesieniu z E rz e r u m  z 10.  l is topada wzg lędem sytnacyi  
t ego kraju opowiadają nas tępujące  sz cz eg ó ły :  Wiadomo,  że T u r k o -  
manie p r o w a d zą  wojnę z Per sami ,  i że pe rskie  woj ska na gościńcu 
l l e ra tu  zos ta ły  porażone na g łowę .  Z ca łego  wojska  p rzybyło do 
Herntu dotychczas  tylko pię tnas tu kaw ale rzys lóu ' ,  k tórzy ,  j a k  się 
zdaje ,  sami jedni ocaleni przynieś l i  w iadomość  o tej niezmiernej  
klęsce.

P e r s j a  w niej pos t rada ła  znaczną część zbrojnych si ł  swoich  
z tein wszys tk iem Scliah oświadczy ł ,  że potąd nieuslanie i pofąd 
będz ie  się za jmować  doborem ś r odków,  p o k ą d  me powetuje  tej 
s t r a ty ,  co nie j e s t  r ze cz  mała,  zw aż yw sz y ,  że mniejsza w tern t r u ­
dność wys tawić  znowu oddz iał  30 .000  ludzi,  niż za op a t rz yć  ich na 
nowo w *30.000 ka rab inów i 30 dział ,  k tó re  n ie szczęsna poch łonęła  
w y pr a w a .  Na domiar  nieszczęścia,  nie można nawe t  liczyć z p e ­
wnością na pos łusżcńs tw o re sz ty  w ojska,  k l o r e  sic j e szcze  ma u po ­
minać o czte role tn i  żołd zaległy.  Z. t r zech  pu ł ków ,  k tó r e  S za c h  
wyprawi !  do Meszedu,  ażeby  pod Chorassanem pozbierać  sz czą tk i  
rozbi t ego wojska i u formować na nowo,  zbu n t owa ły  się dwa pod 
tym pozorem i wypowiedz ia ły  swym wodzom pos łuszeńs two .

Lecz. nie na tem sic kończy długi  pocz e t  niebezpieczeństw' ,  
k t ó re  o tacza ją  t ron  N a s s e r - E d d y n - S z a c h a ; t a k że  inne g rożą  mu 
w pobl iżu,  a wielkość ich wzmaga  się z dniem każdym.  Mieszkańcy 
T e he ra nu  obawiają się mniej zw yc ięs tw a  T u r k o m a u ó w ,  niż g łodu ,  
k tó r y  ich uci ska.

Doniesienia z ostatniej poczty.
W i e d e ń *  27.  grudn ia .  C. k. ro tm is t r z  Latour ,  k tó ry 24.

b. m, p r z y b y ł  z Madciry do L iz b o n y ,  donosi  te legrafom,  Ze stan 
zd ro wia  Je j  Mości  Cesa rzowej  j e s t  j a k  najpomyślniejszy.
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L o n d y n , 26.  g rudnia .  J a k  donoszą dzienniki  londyńskie
pos tanowi ł  r z ą d  angielski  żądać  zadośćuczyn ien ia  za  k radz ież  p o ­
pełnioną u pos ła  ang ielskiego w Mcxyku.

G a e ł a .  22.  g rudnia ( n a  P a r  yż) .  Ogień ob legających wzmaga  
się coraz  ba rdziej  5 dwó ch  of icerów neapol i tańskich poległo od s t r z a ­
łó w  nieprzyjac ie lsk ich w pobliżu Kró la .  P os e ł  h iszpański  musiał  
opuścić swój  pałac ,  t ak mocno uszkodzi ły go kule.  Nadesz ła  de-  
pu tacya  z Kalabryi  oznajmując powstanie.  Do Gae ty  nadchodzą 
znacz ne  I r a nspor ta  żywnośc i .

T u r y n ,  25.  g rudn ia .  Zesz łe j  nocy zas łab ł  hrabia Cavour  i 
musiano mu dwa raz y  k rwi  upuszczać.

N o w a  b ro sz ur a  pod nap i sem: „Nowe pańs two  publ iczne*4
wzyw a,  aż eb y  po ł ożyć  koniec supreniacyi  , j a k ą  p r zy w ła sz c zy ły  
sobie pięć g łó w n y ch  mo cars tw  ze szkodą pokoju i cywil izacyi
Europy .

J ? S e d y o l a n ,  25.  g rudn ia .  J a k  donosi Perseneranza,  nade­
sz ła  do Messyny b r y ga d a  PisŁoja; t amtej szą  cy tade lę  zao pa t rzy ły  
zn ow u f rancuskie  okrę ta  w pieniądze i żywność.

F l o r e n c y a ,  23.  g rudn ia .  P rz eby waj ący  tu od dwó ch  mie­
s ięcy na ur lopie ochotnicy  regu la rnego  wojska żalą się, że r ząd  
nie chce wypłac ić  im żołdu za ten czas .

N ajnow sza  poczta zamorska na Tryest.
§ ś n g a p i i r a ,  22.  l is topada.  P rz y w o d ź c y  buntu z a g r an ic z ­

nych żo łn ie rzy  w Dżoc jocas tu  na wyspie J a o że  s t r aceni  zostal i  7go ; 
innym zamieniono ka rę  śmierci  na ki lkuletnią robo tę  p rzymusową .

S l i a n g h a i ,  6 . l is topada.  W  t rak tac ie  pokoju zaw ar tym  i 
r a ty f ikowanym dnia 24.  paźdz ie rn ika  z Anglią a dnia nas tępnego 
z F ra nc y ą  z a w a r te  są opró cz  za twie rdzenia  t r ak t a t u  t ientsinskiego 
j e sz c z e  nas tępujące p u n k t a :  s ta ły  pobyt  po s łó w 'zagran icznych  w P e ­
k in ie ;  zapłacenie 8 mil ionów taelów Anglii  i ty leż F rancyi ,  z t ego 
pó ł  mil iona za raz ,  a - r e sz tę  z dochodów celnych w o tw ar t yc h  p o r ­
t a c h ;  o twarc ie  T ient sinu  zagra n ic zne mu,  h a n d l o w i ; w tern mieście 
pozos tan ie  tymcza sow o za łoga  4  do 5000  ludzi .  Po s ło w ie  Anglii  i 
F ra nc y i  odjechal i  j uż  do Pek inu  na swoje s t anowisko.  C es a rz  nie 
p ow ró c i ł  j e szcze .

K a n a g a w a , 22.  paździe rn ika.  W ą tp ią  tu,  by p r z y sz e d ł  
do sku tku  t r a k t a t  ze związk iem celnym. P o se ł  prusk i  pozos tanie 
tu  do końca s tycznia.

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
D nia  2 6 .  i 2 7 .  grudnia.
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Przyjechali do Lwowa
Dnia 28 .  grudnia .

Hotel  europej ski :  PP.  Kun asz ewsk i  W t a d . ,  z Kutyszez 
Jul . ,  z Sk war zawy .

— Malczewski

Hotel  L an ga :  Pokorny Ka ro 1, c. k. podpor. ,  z Sanoka.
Hotel k r ak o w s k i :  Bronowacki  Jędrz  , z Mszany.  — It r .  Komarnicki  J,>n 

i Niedzwieeki  Robert ,  z Złoczowa.
Pod koleją żelazną : Jaworski  Jiiz., z Korzelicy.
Pod tygrysem • Zbyszewski  Kazim.,  e. k. podpor. ,  z Buska — R chkron 

Izydor,  c. k.  kap. pens. ,  ze Si ryja.

Wyjechali ze Lwowa.
Dnia 28 grudnia.

P P  Starzyński  Rojom, i Głogowski  Artur ,  do Wiednia .  — Zbyszewski  
Kaz , c.  k. podpor. ,  do Buska.  -  I t r .  Dzieduszycki  Alexand. ;  h r  Golejowski  
Adam;  Szymanowscy Franc .  i Szymon;  Lr. Komorowski  Frane. ;  lir. Dunin Bur-  
kowski  Mi eczys ł . ; Oczosalski  Sz cz ep an ;  Morawski  Konstanty i Hubicki  Karol ,  
do Krakowa.

T  BS A  T  Si.
D ziś  opera n iemiecka :  „8®roro!i.“ Ostatni  występ gośc inny pani 

P a/m -Spatzer .
W  poniedziałek  na scenie pol sk ie j :  „ Ł o b z o w ia i s iu ,44 komedya 

ze śpiewami,  i „ P o p i s  m a l a r z u , 44 komedya.

T  e r m i n a
sprzedaży , ku p n a , dzierżaw y , l icy tacy i i  t. d.

Dnia 31. grudnia  : Wydzi er żawi en i e  wój tostwa kameralnego Szumiarz  
w  Ł o m  n i e .  — Licytacya na wydzierżawienie  t ea t ru nadwornego za pomocą 
ofert  we W i e d n i u .  —  Spr ze daż  nieużytecznego papieru za pomocą ofert  we  
L w o w i e .  — Wydziel ’ awienie łąki  miejskiej  w  L u b a c z o w i e .

Dnia  3. s tycznia  1861:  Spr ze daż  realności  w Nowej Zuczce  polożorej  
w S a d  o g ó r z e .

Dnia 8 . s tycznia:  Spr zedaż  r e a n o ś e i  nr.  492 w Bojarach w S a d  o g ó r  ze .  
Dnia 9. s tyczn i a:  Spr zedaż  realności  nr.  655 w  T a r n o p o l u .
Dnia 10. s tycznia:  Spr ze daż  ’/2 domu nr 15t kv S t r y j u .  — Spr ze daż  

1 2 realności  nr .  8 w Szybal inie w B r z e ż a n a c h .

Kurs lwowski.

Dń'a  28.  grudnia. gotówką towarem
zł. c. zł. c.

Dukat  holenderski wal .  austr. 6 68 6 80
Duka t  cesarsk i  . n n 6 81 6 82-
Pół imperyai  zł.  rosyjski *>. ♦ U 50 U 70
Rubel  s r eb r ny  rosyjski T. Z 2 22 2 26
T a l a r  pruski 7! 2 16 2 20
Polski  kurant  i pięciozłotówka . . 1/ * — — — —
Galicyj.  l isty zas tawne za 100 złr . 84 75 35 50
Akc yega l .  hol .żelaz  Karola Ludwika bez — — — —
Galicyjskie obligacj  e indemnizacyjne 1 kuponów 61 — 62 50
b"/a Pożyczka  narodowa 73 50 75

Telegrafowany kurs wiedeński papierów i weksli.
Dnia 28. grudnia.

Z pożyczki  naród,  po 5% za 100 zl r .  74.80.  Metal iki  po 5% za 100 zł.  
6 1 . - ;  po 4 % za  ICO zł.  - . - ;  po 4 % za 100 zl. -  O b 1 i g a c y e i n-  
d e m li i z. s e v j o o : Niższej  Ausfryi  po 5 % za ICO zł. . - ; W r g i e r  — .— . 
Gal icy» -  . — ; Bukowiny — .— ; Akcye B a n t u  narodowego sz tuka  717.— ; 
instytutu kredytowego dla handlu i przemysłu IGO.— ; n iższo-aust r .  t owar zy­
s t wa  eskomtowego —

L i s t y  z a s t a w n e .  Galie,  insłyi.  kred.  po 4 %  za L O  z ł .  -
W c x l o w y .  Augsburg  za 100 zł.  pnłudn niemieck.  waluty 123.25. — 

Lipsk za  100 talarów -  . - . Londyn za 10 funtów szlerl .  143.59. Medyolan 
za 100 zł. waiuty aus l ryack.  — , _ ,  Pa ryż  za 100 fr. -  . —.

B&urs  z ł o t a .  Dukaty ces.  mennicze 6 71,  dukały ces.  pełnej  wagi  
— . . korony — L— , półkorony —. — .

ii L-j

( Pospieszna  budowa okrętów.)  Niedawno pisały dzienniki  angielskie,  że 
pewi en  Amerykanin wynalazł  maszynę,  za pomocą której  można w ki lku g odz i ­
n a ch  z budować  statek długości  36 stóp,  który musiano dawniej  8 dni składać.  
Na  to donosi  t eraz  „Moni tor" f rancuski ,  że znalazł  w „Gszet t e  de F r a n c e 11 pod 
dniem 20 . ł ipca 1619 nas t ępuj ącą  wiadomość,  która p rzy  tej sposobności  z a ­
s ługuje  na ogłoszenie :  „Pan Ainoux,  intendant  marynarki ,  kazał  zbudować okręt  
w siedmiu godzinach.  Wsz ys t ko  tak dobrze  było u rządzone ,  i 700 z a t ru dn io ­
nych przytem robotników uwinęl i  się tak składnie,  że okrę t  był golowy w o z n a ­
czonym czasie,  chociaż długość jego wynosi ła  100 stóp, a byt p r zyrządzony na 
40  dział  i l iczył  przeszło 2000 l in."

Zeszyt  wrześn iowy D o d a tk u  m ie s ię c z e g o  do „Czasu" zawi era  na ­
s tępujące  przedmioty :

I .  Wspomnieni e  siódme i ostatnie o pułku l ekkokonnym polskim gwardyi  N a ­
poleona I. w latach 1813 i 1814 przez  j ene ra ł a  J ó z e f a  hr.  Z a ł u s k i e g o .

II.  Historya cywi l izacyi  p r z ez  J .  K. B o g a l ę .
III. Rozum, rozsądek, doświadczenie, przez F r a n c i s z k a  R y c h l i c k i e g o .
IV. Przegląd  pi śmiennictwa pr z ez  L u c y a n a  S i e  m i e ń s k i e g o .
V. J e szcze  s łów ki lka o Turcy i ,  p r z e z  M a u r y c e g o  M a n n a .
VI. Kr on i ka :  Korespondencya  z Pa ryż a  — z Rzymu.
VII. Gaze t ka  l i teracka.

T r z y  zeszyty D o d a t k u  ln is ię c z n e g o  d o  C z a su  stanowią tom j e ­
den.  Zeszyt  wr ześ niowy jes t  67 zeszytem roku piątogo,  a kończy tom dzie­
więtnas ty.

Zeszyty październikowy,  l istopadowy i grudmowy wyjdą razem na po­
czą tku roku przyszłego i szanownym abonentom odesłane zostaną.

D  o d a t e k  m i e s i ę c z n y  od Nowego Roku wy chodź ' ć  przestaje .

Dodatek tygodniowy Nr. 52.
przy  dzis ie jsze j Gazecie zaw iera :

1) S p r a w o z d a n i e  T o w a r z y s t w a  d o b r o c z y n n o ś c i  za czas od Igo
s t y c z n i a  do 31 grudnia  1860.

2) O b r ó t  li a n d i u k r a j o w e g o .  Wywóz  t owarów w r.  1859 w  w s c h o ­
dnich obwodach Galieyi w miesiącach sierpniu,  wrześniu,  październiku,
l is topadzie  i grudniu 1859.

3)  P i s m i e n n i c t w o w G a l i e y i .  Do piśmiennictwa w Galieyi ,  zapisy bi ­
bl iograficzne od roku 1849. Li t  L.

4)  D o w ó z  p ł o d ó w  k o n s u m o y j n y c h d o  L w o w a  w  pierw śz. m pół roczu 
18G0 r.

S p r o s t o w a n i e .  W  Numerze wczora j szym Gazety w Kronice w doniesieniu 
o darach dla St owar zyszen i a  czeladzi  rzemieś lniczej  zaszia omyłka d r u k u : 
zamiast  Lud.  z hr .  R. Niezabi towska,  powinno być Ludwika z hr.  Bo r ­
kowskich N i e z a b y t o w s k a.

Giów ny  R e d a k t o r  JfS. f^ zrzen ia w n Z  c. k. galic. drukarni rządowej'


